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Wenus Milońska ma typ, •. angielski? 

Znan;y malarz par;yski Van Dongen na zasadzie dłuż
sz;ych studjów w;yrata pogląd, iż Wenus Milońska pr%ed

stawia t"p raczej angielski, niż grecki. 
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Pomnik Mickiewicza w Wilnie. Pomnik.Sienkiewicza w Bydgoszczy 

Pr0jekt p. Szukctlskiego z Paryża, nagrodzony pierws.zą 

nagrodą, utrzymany w tonie nader modernistycznym. 

Model pomnika Henryka Sienkiewicza w Bydgoszczy, 
dłuta prof. Konstantego Laszczki. Poświęcenie kamie

nia v.:ęgielnego odbyło się dnia 31. X. r. b 

Olbrzym i liliput. 

„Beta" w damsH.iej toreAJce, przymocowanej 
do obroży ,)lercouvena". 

Siedziba O. O. Redemptorystów. 

Kaplica kl<:1szfor O.O. Redempto1 ystów na Woli pod War-.za"\\ ą. 

nardyna" i pieska rasy meksykańskiej, ważącego ... pół kilograma, 
karzełka, pozbawjonego zupełnie owłosienia. · 

I rzecz znamienna: olbrzymi, włochaty, poważny bernardyn 
i lilipuci nagus - przyjaźnili się wielce ze sobą. „Hercouven" 
bo tak się wabi potomek szlachetnej rasy psów ze schroniska św. 

Na ostatniej wystawie psów w Filadelfii odznaczono Bernarda w Szwafcarji, najchętniej „bawił w towurzystwie" karła 
dwa przepyszne okazy, stanowiące co do swych roz- „Bety"; biada temu, ktoby się ważył dokuczyć trzęsącemu się 

miarów kompletne przeciwieństwo: olbrzymiego „ber- maleństwu. 
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Najpiękniejsza angielka. 

Miss Peggy Lamont jest najpiękniejszą córą Albionu. Tak przynajmniej 
orzekli londyńscy sędziowie konkursu piękności, który ostatnio odbył się w 
stolicy Wielkiej Brytanii. Panna Lamont była oczywiście przedmiotem licz
nych hołdów. Najbardziej uczcił ją fakt, że jedna z pierwszych dam towa
rzystwa ang'elskiPgo, lady Oxford, osobiś ::ie złożyła jej życzenia. 

Jedno z najpiękniejszych miast. 

Avenue da Rio Branco, główna ulica w stolicy Brazylji Rit\ de Janeiro 
zakazana jest wraz z całem śródmieściem dla zaprzęgów końskich. 

} 

I 
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Wielki pisarz w Łodzi. 

Claude F arrere 
przybywa do naszego miasta i w 
dn. 26 b. m. wygłosi odczyt w sali 

Ffliharmonji. 

Restauracja Zamku 
Królewskiego. 

Zamek królewski odnawiany o
becn e powoli przybizra dawny 
~wój wyg ląd na·dany jego murom 
przez budown:czych w ci'awnych 
w:ekach. 

Obecnie przystąpiono do odre
montowan'.a wieży bar:Jkowej tak 
zw. Wladysławowsk: ej ud imienia 
króla Władysława IV, który Kaz.ał 
ją zbudować wraz z rozszerzeniem 
schodów wejściowych do pokojów 
królewsk eh, stne bow'.em schody 
były zaciasne ze względu na tuszę 
króla. 

Kopuł.a wieży pok-ryta .jest bla
chą miedzianą. 
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Statek płonie! 

Dobę· pełną emocji niezwykłych a wstrząsających prze
żyli pasażerowie greckiego statku .Byron", zdążającego do 
portu nowojorskiego. Statek znajdował się w odległości 
300 mil od portu, kiedy nagle w ładowniach pod pokładem 
wybuchł pożar. Wszystkie maszyny okrętowe stanęły w 
płomieniach. 

Holowniki strażackie otaczają płonący statek „Byron". 

Cala załoga rzuci la się do walki z rozszalałym żywiołem. 
Wszyscy podróżni zostali zai:>rzągnięci do roboty. Okręt przy
brał najszybszy kurs, na jaki go stać. Przygotowano łodzie 
ratunkowe; rozdano [)Asy korkowe. Pożar rozprzestrzeniał 
się coraz bardziej. Komendant okrętu zdał sobie sprawę, 
że nie zdoła już uratować swego statku: . 

Nii~le nadszedł ratunek. Oto od pie.rwszej chwili wy
buoou pożaru radjotelt>grafista niezmordowanie alarmował 
port nowojorski i żądał pomocy. Niezwłocznie wypłynęły 
holowniki strażackie. Przybyły w chwili najkrytyczniej
szej„. 

Kiedy wreszcie na wid„okręgu widoczne się już stały 
doki portu Nowego jorku-niebezpieczeństwo było usunięte. 

Pijany okręt. 

Okręt „Donnetta", na którym przemycano alko 
miljona dolarów. 

Charakterystyczny wielce dla stosunków amerykańs c 
d;,iś. Oto urzędnicy komory celnej zatrzymali u wjazdu & 
rykański okręt handlowy , Don netta". Dokonali na nim 
pod pokładem olbrzymie ilości przemyc&nycłi trunków. 
półtora miljona dolarów! 

Wobec tego· postanowiono okręt zatrzymać, a zało ( 
Wolności. Jednak marynąrze, przed opuszczeniem okrętu, v 
.przepadł-postanowili zmniejszyć ilość łupu celników. P 'z 
i czynili to tak gwałtownie, że ich z .pijanego okrętu" za Jli 

Najszerszy tunel na świ 

Rozpoczęty przed kilku Jaty tunel Rove, łączący Mars}'!·~ 

czony a obecnie orl.byla się je~o uroczysta inau~11racjn 

Jest to najszerszy tunel na świecie, a równo ... ześnie i 
jego wynosi 7 kim. 200 m . szerokość 22 m , 7 cze~o wyp 
biegnctCY środkiem dla statków, zaś 4 m. na dwa chojniki z 
sokość sklepienia Wj1nosi I 5 m 40 cm., głębokość kanału 4 
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wartości 1 i pół 

obrazek zamieszczamy 
portu nowojorskiego ame
ntownej rewizji i znaleźli 
·tość ich sięgała przeszło 

ysadzić u stóp Pomnika 
·edząc, że ładunek i tak 
li się zatem "vocieszać" 
o nieprzytomnych .. 

e. 
z_. Rodanem został ukoń
lem wł::idz. 

n z dłuższych Długość 
18 m. na kanał wodny, 

ażdej strony kanału. Wy
etry. 
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W piekle ruchu ulicznego Nowego Jorku. 
Spójrzcie na tę garstkę 

nieszczęśliwców, tulących się 
do wieży, steroryzowanych, 
zdanych na łaskę i niełaskę 
chaosu, rozpętanej ulicy, do
padających do wieży, jakby do 
wyspy, dającej jedyny ratunek 
w tern sklębionym morzu, z 
którego wszędy wynurzają się 
śmiercionośne potwory.„ 

Na środku smukła wieża, 
w niej to „strażnik" bezpie
czeństwa publicznego „ dyry 
guje" ruchem tysięcy .żela-

Starodawne rower„ 
i bicykle. 

Na ilustracji naszej widzimy 
defiladę sfarych typów rowerów 
i bicyklów po ulicach Londynu. 

Jest to tylko fragment wiel
kiej defilady w:;zelkich środków 
lokomocji od najdawniejszych cza
sów do dnia dzisiejszego, zorga
nizowanej z okazji jubileuszu lor
da majora Londynu. 

znych rumaków", su
nących długim sznu
rem i w szeregu rzę

dów w obie stronv. -
Ma do swej dy

spozycji dźwiękowe i 
kolorowe środki sy
gnalizacyjne: trzy kót· 
ka barwne u góry, na 
szczycie wieży, sygna
lizują w nocy: „stać" 
lub „naprzód" - gon
giem za dnia wstrzy
muje lub wprawia w 
ruch skłębione fale .. 
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Weteranką. wojny świ~towej 

Moment uczczenia „dwudziestoletniej" taksówki parydliej, która 
przewoziła iotnierzy na front. 

Wdzięczni żołnierze armji amerykańskiej poprosili rząd francuski, aby 
t a ksówkę przewieść do Nowego jorku. Przed ,,City Hall" - magistratem 
w stolicy Stanów Zjednoczonych - oddano jej honory wojskowe. Plu
ton weteranów wojny światowej sprezentował broń przed paryską taks:5wką , 

na której motorze zatknięto gwiaździsty sztandar.,. 

H.iedy się jest '11\~tką s~ampiona światowego ... 

Domek matki Tunneya, oblegany przez sprawozdawców i fotografów 
pism nowojorsl<ich , którzy koniecznie chcieli wydobyć _wywiad i fotografjl( 

rodzic ieli-. i wielkiegq ~oksera. 

Władca mody aktorem 

Paweł Poiret 
najsłynniejszy krawiec paryski i wszech
światowy dyktator mody, odkrył w sobie 
obecnie żyłkę aktorską, zebrał własną 
trupę i objeż..Jża z nią prow; ncję francuską. 

Najpiękniejszy kwiat 
prerji amerykańskich . . 

Sylwia Glenn, córka fermera, laureatka 
amerykańskiego konkursu piękności. 
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Sz~loła chińsł\a w Londyn;e. / 

Uficer angielski F. W. Pearce założył w Londynie szkołę dla 
biednych dzieci chińskich. Na ilustracji widzimy go w otoczeniu 

żółtych jego wychowanków. 

Postępy kobiece 
w sporcie. 

Ćwiczenia sokolic · c1eskich. 

• 

Bieg maratoński. 
MaTaton .jest natjcięższą konkurencją 

lekk·oatle1y.ki, to też niedar:mo zowie się 
on 1 1koroną" 0!1iirnpja.d. W biegach tych 
bezkonlkurencyJni są boda.j finlandczycy 
- naród długodystansowców. Z ich to 
gr~na wysze·dł zwycięzca Maratonu na 
Olimpjadz·ie 1Paryskieii w 1924 roku -
Stemos. 

iwW)'Cięzca JJlt:gU uiiiirdi.UilS.O.U~gu 
w Nowym Jorku, Clarence de 

Mar, zdąża do mety. 
· Specjailne.m p()(Wodzeniem cieszy się tein 

hi~g w Stanach IZ-Oedinoczo·nych. R01k rocz 
nie odbyw:i się on w Nowym Jorku na 
ulicach miaslta. 

Na ilusitra<:,ji naszej wi·dzrmy zwycięocę 
teg·orocznego „uliczne.go" bie.gu maratoń
skiego w Nowyun Joriku, p. Clarence de 
Mar. 

7 



8 21 XL -" Gł.OS POLSKI - 1926 Nr. 320 

Mecz Patj7Ż - Londyn. 

!'llC:u..tWOO w 0Decnusc1 :Lb,UUU W1..i.ww v<.Wyf się w J:'l11YLU w 
stadjonie Buffalo mecz międzymiastowy Paryż - Londyn. 

Pierwszy m:ę:lzymhstowy mecz siatkówki w todzi. 

W dr sza wska dru.lyna „ „1atkówki ". 

Studenckie mecze o puhar. 

Pod bramką Wyż. ~zk. Handl. podczas meczu z Politechniką. 

Gipsy ·Daniels. 

Na ilustracji naszej oglądamy 
dobrego angielsk'ego bol;:sera wa
gi ch;żkiej Gipsy Dan elsa który 
wyzwał do walki nailepszych bo
kserów niem~eckich iBreitenst.-a
tera, Haymana i S ·:::hnech'linga, 

Jack Sharkey 

w; eiką sensac;ą jest w adomość, 
że W .l'ls uważany za najsilniejszą 
p·ięść na świecie, prz·egrał mecz z 
mało znanym bokserem Jackiem 
Sharkeyem. 

Na ilustracji naszej W!dzimy po
gromcę murzyna, który tą jedną 
walką zyskał sob.e wielką popu
larność. 




